
Rok 9. Kalisz dnia 27 Grudnia (8 Stycznia) 1877;8 r, .Ms. 
KALEN[)A&Z 

Dzili św. Seweryna op. 
D. 9.) J.Ia.rcjanny p. m. 
" 10 " AgatouUo p. i V/ilhelmn b. 

CEN A OGŁOSZEŃ. 
- Za pierwsze 6 wier.!3zy kop. 25, 
z.a każdy n a~tępny wiersz lub jego 

miejsce po k. 3. 
ALISZANIl, 

Wspomnienia historyczJu. 

9 st. 1456 r. n' zjeidzie piotrkow· 
skim jednomyślnie zniesioną. zostala 
uchwala (rolodazych ze a.Jachty) z d. 
:; listop. 1455 r. w Grudziq,iu wnosze· 
nia na. potrzeby wojenne po 2 grzy
wny z dóbr królewskich i k09cielnych, 
a po ł ze szlacheckich; a. to glównie 
skutkiem protestacji duchowieństwa . 

GAZETA MIASTA KALISZA I JEGO OKOLIO. 
'''tol'ck elnla 8 Stycznia 18'8 roku. 

Kaliszanin wychodzi dwa razy vv tydzicli1 t. j . wc Wtorki i Pit!otki w pollldnic.- Cella li.,dl!J~.llhl"l kwartalnie: rB, .l k.op. ~O, za przesyłkę pocztli ~op. 40j mieaięcz~i. 
kop. 40} za. Odllo3zelli c po ko p. li mies il1c7.nic; numer poj edyńczy kop. 6. - Prenuluera'ę pr:r.,..JluuJą I w !{a!lszu: glowny kantor w drukarm wyd!lw~y ?l. Hm
dcmith 'J., i miejscowe ksiqgut'nicj w Wargz:l.wie p. Stanisla.w Winiarski Il t t' zymujący skład pLlpiel'u na Nowym SWleclC 'NI 62. - Artykuły oBdsyZa.ne zwracalleml we będą . 

Rozporzqdzenia Rządowe, 

Najjaśniejszy Pan, Najwyżej rozkazać raczył, 
ustanowić 12 grudnia r. b., to jest w stuletnii! 
rocznicę urodzin Cesarza Aleksandra I·go osobny 
znak do noszenia na piersi, z wyobrażeniem cy
fry Cesal'za Aleksandra I·go, dla wszystkich, 
którzy pozostawali w służbie za jego panowauia, 
we wszelkich zarządach, wszelkich stopoi, w tej 
liczbie i niższych, cbociażby byli obecnie w dy
missji. Zuak ten ma być trojakiego rodzaju, 
mianowicie: 

a) Dla tych, którzy pozostawali w służbie woj
skowej za Cesarza Aleksandra I·go, chociażhy 
przeszli następnie do s~użby cywilnej, lub wzięli 
dymisję-cyfra i Iwroua cesarska !Dają być złote, 
w wieńcu srebrnym. 

b) Dla tycb, którzy pozosta~'ali za Cesarza 
Aleksandra I-go w służbie cywilnej-cyfra i ko
rona majl} być srebroe, IV wieócu złotym. 

cJ Dla osó b, które pozostawały jako fligeladju
tanci przy Cesarzu Aleksandrze {·ym, cały znak 
ma być srebrny, to jest cyft'a i korona srebl'lle, 
IV wieńcu równie~ srebrnym. 

Ustanawiający si~ znak nie będzie . uuzielany, 
lecz ci, którym służy prawo do takowego, mogą 
sami nabywać go. ZnaJ[ ma być noszony z leo 
wej strooy munduru. (Dz. W.). 

~ 

Najjaśniejszy Pau IV celu uzupełnienia skład n 
służby lekarskiej i weterynaryjnej przy wojskacb 
działajllcych ns obu teatrach wojny i dla poda. 
nia należytej pomocy lekarskiej rannym i cho
rym wojownikom w obr~bie dzinłań wojennycb, 
w dniu 8}20 grudnia Najwyżej rozkazać raczył: 
uwolnić w roku 1878 z Akademji Medyko-Chi
rurgicznej, Uuiwersytetów: Moskiewskiego, Ka· 
zańskiego, Charkowskiego, Ś-go Włodzimierza 
w Kijowie, Dorpackiego i Warszawskiego, z In
stytutów weterynaryjnych i le Szkoły weteryna· 
ryjnej w Warszawie, młodych lekarzy i wetery
narzy, po złożeniu egzaminów IV terminie skró-

fRAGMENT t-IRYCZNY 

aailadowallY z wło" .. ler;o 
przez 

. !:I-

(Ciąg dalszy). 

ELEONORA (zbliż.j~c ,iq ku b.lkonowi). 

Patl'Z pan na to bł~kitnp. morze, na widniej!lcy 
IV dali Neapol, zamek St. Elmo, n!> ten Wezu
wjusz wiecz!lie dymiący, (z ~apalem) spojrzyj pan 
na szeregi białycb domków Cas!elmare, na Sorrento, 
owe c.lIrowne ustronie toni!ce w zieleni drzew 
pomarańczowych (wracając na prfóód sceny) Ol co 
za rOzkosz podziwiać te cnda, zwła szcza na wła
saej ziemi. .. 

MARGRABINA (przcrywaj~c). 

której powaby potęgują Bi~ w rozmarzonej 
główce mOjej siostrzenicy, (ironie:.nie) mianowicie 
od czasu, odkąd przywykła robić codzieonie wy
cieczki 08 morze. 

conym, ale bez skracania kursów wykładowych. 
Bliższe warunki przyjmowania do służby po

mienionych kandydatów, zamieszcza Ukaz Cesar· 
ski, wydrukowany w numerze 283 "Gońca Urz~· 
dowego. 

Policmaj .ler miasta gubernjalnego J(alisza. 

D.8/20 października r. z. w osadzie Je~owie, po· 
wiecie brzezińskim, guberoji piotrkowskiej, zda· 
rzył si~ wielki pożar, w skutek którego 500 osób 
znalazło się bez żadnych środków do ~ycia. 

Dla ul żenia losu pogorzelców, Gubernator Piotr
kowski wyjednał decyzję warszawskiego Jenerał
Gubernatora JW. Hrabiego Kotzehue, na zbiera
nie dobrowolnych składek w gubernjach Króle· 
stwa PolSkiego, na rzecz tychże pogorzelców. 

Zawiadamiając o tem mieszkańców miasta Ka
lisza, mam honor nadmienić: że ofiary na ten cel 
składane być mog~ w ekspedycji "KaJiszanina", 
zebrane zaś pien iądze odsyłane b~d~ przeze mnie 
do Naczeluika powiatu w Brzezinacb, dla dorę· 
czenia uorganizowanemu tamze komitetowi dla 
obmyślenia pomocy pogorzelcom osady Jeżowa. 

Kalisz d. 24 grudnia (5 stycznia) 187718 r. 
Kapitan Jakowlew. 

0000§I!0C00 .. ,>----
Policmajster miasta gubernjalnego J(ali8za. 

W dalszym cillgu nast~pują,ce osoby złożyły do· 
browolne ofiary pieni~źne na ciepłą odzież dla 
rannych wojaków: 

Józef Schmidt rs. 1, Gustaw Giehrart rs. 1, 
Robert Giehrart rs. 1, E. Jaensch rs. I, Franzke 

den rs. 1, Albert Michel rs. 1, Kopel rs. 2, Mau· 
rin rs. 1, Rosendabl rs. 1, Blumal rs. 1, Ludwi. 
ka Kacbelska rs. 1, Alfons Paszkowski rs. 1, K~. 
szycki rs. 1, Julja Mlanowska rs. I, Kawe rs. 1 
k. 50, Jul. Sehnerr rs. I, Leon Wejland rs. 1, 
Mazurkiewicz rs. 1, E. Deutschmsnn rs. I, Hen· 
ryk Rynek rs. 1, Mlodecki rs. 1, M. M. Katz 
rs. 1, Lawin Danziger rs. I, Smoleński rs. l, Si
korski rs. l, Biedermann rS. 3, Leopold Gross 
rs. 1, D~browski r3. l, Przyrel.llbel rs. 3, C. H. 
Fulde rs. 2, Bobrowski rs. I, Robert Mentzel 
rs. 1, Antoni Przybylski rs. 1, W. Fulde rs. 2, 
G. Fulde rs. 2, Jakób Mamelok rs. 3, Dobrowol· 
ski rs. 1, Salomon Berliner rs. l, M. M. Tenzer 
rs. l, M. A. Goldstein rs. 1, R. Schwartzbach 
rs. l, Ignacy Skowroński rs. l, Jan Przybylski 
rs. 1, K. Neumann rs. l, S. E. Sacbs rs. 1, M. 
Gross rs. l, Wio Merecki rs. l, H. Mamelok rs. 
l, Pietrzakowski rs. 1, Bodyiski rs. 1, Aleksan· 
der Landau rs. 2. Oprócz tego osób 259 złożyło 
ofiary w summach mniejszych od rubla, w ogólnej 
kwocie r s. 93 k. 56, czyli łącznie z powyższemi 
osobami, jak również i temi, które wymieniłem 
w pierwszej liście, złotono na moje ręce i za 
pośrednictwem rewirowych strażników rs. 535 
k. 6, wyraźnie rubli srebrem pi~ćset trzydzieści 
pi~ć kopiejek sześć, za które to pieni~dze zaku
pione półkotuszki, odesłane zostaną, do miejsca 
przeznaczenia. 

Wszystkim ofiaroda w com za chętna składanie 
ofiar na cel tak szlachetny, poczytuj~ sobie 211 
miły obowią,zek wynurzyć niniejszem podzi~ko· 
wanie. 

Kalisz d. 17/29 grudnia 1877 r. 
Kapitan Jakowlew. 

rs. 3, J. Korycki rs. 5, Jastrz~bski rs. 1, Mro· tI!!!!!"!!!!"!!!!"!!!!"!!!!"!!!!,,!!!!,,!!!!,,!!!!,,!!!!!!,!!!!!!!!!!!,,!!!!!!!!!!!!,,!!!!!!,!!'!!IIJ 
zowski rs. l, Moritz Brockmann rs. 5. Jul. Jaensch 
rs. 5, A. Kempiński rs. 3, T. Kolasiński rs. 2, A. 
Bertelmann rs. l, Teodor Esse rs. l, Grunfeld 
rS. 5, J. Muller rs. 1, J. Cytwic rs. 1, Wilhelm 
Wojak rs. 2, Szyje Truk rs. l, E. Schmidt rs. 1, 
Niewiadomy rs. J, Muller Henryk rs. 1, Stani. 
sław Zewald rs. 2, Nestorowicz r8. 1, F. B. Rie· 

ELEONORA (niOco pomieszana). 

Ono tak pi~kne, tak wspaniałe. 

LORD. 

Wspomnienia lat dziecinnych zapewoe powie
kszają zapa~, z jakim Pani uwielbia miejscowość 
tutejsz~. 

ELEONORA. 

Tak jestl Byłam ubogi! sierotą, wychowaną, 
przez obcych. Nie miałam przyjaciół, i dlatego 
tak gori!cą miłości~ pokochałam przyrodę, jedynlj, 
moją przyjaciółkę; dlatego tak wysoko ceni~ miej. 
scowość, gdzie spędziłam swe lata dziecinne, a 
która, dziś, w sklltek zrządzenia OpatrznOŚCi, stała 
si~ moji! własnością. Jeden z dalekich moich 
krewnych zapisał ten maj~tek swojemu synow
cowi z warunkiem, abym, w razie jego przed
wczesnego zgonu, stała 8i~ dziedziczk~ całej po· 
zostałości. Biedny mój kuzyn, oficer marynarki, 
zginął podobno przy brzegach Chin. Mimo, że 
wiadomość o jego śmierci jest jut niemal potwier· 
dzoną, si!dy jednak przyznały mi własność jedy· 
nie warunkowo. (Z uśmiechem). Dlatego zawczasu 
oswajam si~ z myśl~, że w razie powrotu mego 
krewnego, mogę znowu zostać !sierot" bez ma· 
ji!tku i bez opiekiJl 

MARGRABINA. 

Jakiet przypuszczenia drog~ Eleonoro! lUlIarIi 
aie powracajlł na ziemi~. 

Wiadomości miejscowe i okoliczne, 

= Dawno nie pami~tamy ateby staw w parku, 
zwnny "Kogutkiem" był którejkolwiek zimy tak 
licznie naWiedzany, jak w roku bież/&cym. Miej. 

(Zdala 81yazeć ai~ daje trzecia zwrotka pop"edniej se. 
renady). 

ELEONORA (u,iluje ukryć wzr.azonie). 

LORD. 
Ha ... (powslaje naole). 

MARGRABINA. 
CO panu jest, Mylordzie?! 

LORD (z z.p.lcm). 
Piosenka, Signora l moja piosenka l 

(przez roztll.rgnjen~e upuszcza fllizank~, którą trzymal, 
na suk.nię Margr~bmYl ręk ą. wybija takt, i z największem 
zajgciem przysłuchuje się spiewowi. Margrabina obu .. 

rzona. wstaje) również Eleonora). 

ELEONORA (n. atronie). 
To głOS Angela, czeka na moje rozkazy. 

MARGRABINA (na otronie, patrząc na Lorda). 

Jakiż niezgrabny oryginall 
LORD. 

To jest "ieśń en queslioll! (.!ara .. ~ pOlDt6r",yó 
melodjf, '" westchnieniem) nie moge jej zatrzymać 
w pami~ci. 
MARGRABINA (podnosząc lekko aplamioną .ukni~, zi. 

mno i szyderczo). 

Podobnie jak tej filitanki w rokul 
LORD. 

Tysi"c razy przepraszam Signor~1 ala mój za-.
kład by ł dla wnie wszystkiem. 

s( 

lt 
[ 



"ts 

scowy ogrodnik wpadł na dowcipny [lomy,ł urzą
dzenia na lodzie ławek, kt'zeseł ua saneczkach, 
jal,otet wynajmowania ły~cw i utrzyw3uia śliz · 
gawki w nale~Jtym stanie. Amatorowie tej miłej, 
II ze wzgll;dów bygjenicznych nader p02ytecznej 
zabawy, korzystają z tej . dogodności, przedsi~ 
bIOrca zaś zbiera dosyć obfite zyski. P·łeć pi~kna 
nRwet na tern polu nie chce ustąpić pierwszeń
stwa płci brzydkiej; liczne jej reprezentantki 
~lizgajq si~ po gładkiej powierzchni z właściwą 
sobie zrl)cznością i wdzi~kiom, wprawiając w za
chwyt nadbrzcźnych spektatorów. 

= Opiekun Sali Ocbrony ubogich dzieci, skła
d~ szczere podziekowanie W -ej Pani E. R. za do
r§czoną przez pośrednictwo "Kaliszanina" ,fiar~ 
pienięzną w kwocie 10 rs. na gwiazdke dla dzie-

. ci, W-ej Pani Wyganowskiej za nau esłane bu
łeczki, W-ej M1trji Zaborowskiej za sprawione 
dzieciom ubrania, oraz WWPP: Mikulskiemu, Pie
niążkowi, Tschinklowi, Wilkanowiczowi i Roma
uowi, za udzielone w natarzu dary i W-mu Szcze
pankiewiczowi za ofiarę z ławeczek, slołów i ta
blicy. 

Podobnie dobroczynny zakład, niezalet,nie od 
pobieranego przezeń zasiłku rządowego, niepo
siadając odpowiedn ieqo wysta rczającego wspomo
~en ia, jedynie tylkO pami~cią tutej szycb dobro
czyńców utrzymać sie mo1e. Do tej pami§ci prze
to podpi.any i nadal odzywać si~ nie przestanie, 
w nad l.iei ~e słowa jego nie prze brzmią bez echa. 

Jan Niedomańs1<i . 

10 

wistu ł~czyckiego, Bartłomie j Ro,iak z pnwiatu 
ł~czyckiego, Rocb HaJuzny z jlo\viatu wiell)ń~4k
go, Wasi li Puslowalow. 

Polegli : Ludwik Ab.nd1'Ut z powiatu Imliskiego, 
Antoni WO/<a"a z powiutu sieradzkiego, Ludwik 
Bew ers z powiatu kaliskiego. 

W dniu jntrzejszym w nast~pujących mia
stach i osadach naslej gubrrnji oil bed l) si§ jar
marki: w Konini e, Izbicy i Bnrzeninie. 

W dniu zaś 10 b. m. t. j. w czwartek: w Pyz. 
tirach, Z{oczewie, Działoszynie i Sobocie. 

= W tycb dniach Miu!sterjulll Spraw We
wn~trznych zgodziło si~ na projekt miejscowego 
Magistratu, ażeby Z ka sgy miPjskirj wydawać co
rocznie SUIJ1Ul~ rd. 609 na utrzymanie przy miej
scowem Gimnazjum żellskiem równol egłego od
dliału jednej z kl ",g niższy ch . 

= Seuat rządz:rcy ogłosił ukaz o zwi~ksze
oiu z dniem 1/13 stycznia t. r. persouelu wokrę
gu sądowym warszawskim. Przybędzie 17 no
wych posad towarzyszy prokuratol'ów (przy są
dzie okr§gowym warszawskim 6, kaliski w, radom
skim, kielecliim i łomżyńskim po 2, przy lubel
skim zaś, piotrlwwskim i płockim po 1). Oraz 17 
s~dziów ślr uclych . (przy sąuzie okręgowym war
szawskim 7, kaliskim, radomsldm i piotrkowskim 
po 2, kifleckim, lubelskim, łomżyńskim i ptockiw 
po l). 

- I ::-= Czytamy w "Gazecie Handlowej" z d. 3 
= W przesdą niedziele, która ja~ wiadomo, b. m.: W dniu :wczor~jszym w resursie kupiecld~j 

była podwójnem ś"i~tem, bu w dZIOD tan przy-, odbyło SIę posJCdzcllW w celu poro<UlIllenta Sl~ 
p"d ła uroczystość Trzech Króli, przed domeml co do obchodu jubileuszu wielkiego naszegn pi
p. Harnysla, o godzinie 10 raou widzieliśmy kil- : sarla. W znsadzie przyjęto projekt Teou. Tom. 
ka wozów fornalskich napełnionych zbo~em. i Je2n, lJOlegający ua teIll, aby każdy, ktoiwIwiek 

Poinfurmowani przez jednego z fornalów dowie- : życzy sobie, uapisał cokolwiek O Kraszewskim, 
dzieliśmy si~, iZ właścici elem koni i zboia jest l bądź ocell~ jego dzieła, bądź to~ osobiste wspo
obywatel ~iemski, wyznania katolickiego. Chcąc l mnienie z o sobą Kraszewskicgo związane i użeoy 
dotrzymać napewne terminu, ów p. właściciel bez : książka ta jubilatowi była ofiarowaną. Z grona 
wzgl~du na pogwałcenie uroczystego św it ta, bez · ObradUj ących wybrauo komitet złożou)' z ll-tu 
względu na luuzi i .wierz~ la, którym dzień siód- ' członków, i ten składają pp.: Cbmielowski Piotr, 
my na odpoczynek przeznaczony z. stuł, odsta- : K.uszewski Kazimierz, Korotyń ski Wincenty, Kor-
wiar produkt starozakonnemu kupcowi. I zon Tadeusz, Lewestum F. H., Oskicrku Ale-

Fakt nie potrzebuje komentar7.y. Iksander, Pawiusk i Adolf, Pietkiewicz Antoni (A· 
. dam Pług), Skimborowicz Hipoli t, Struwe Hen

= Następujący ~ołnierze pochodzący Z gn_1 ryk i Wojcicki Kazimierz WłaJysław, którzy bez
bemji kaliskiej, zgin~li w ostatnicb czasach na i z~łoczuie odbyli swe posiedzenie celem narudze: 
teatrze wojny: I nta S l~ co do praktycznego wykonaUla uradwou) 

ZgiDeli bez Śladu: Antoni Walczak Z powiatu . myślI. 
kaliskiego, Michał Urbaniak z powiatu sieradzkk-j 
go, TOIUIISZ Malicki z powiat~ konińskiego, Lnd- Dowiudujemy s i ~, ~~ znany M tutejszej 
wik CJapa z powiatu sieradzkiego, Tadeusz Ga- i scenie, " epoid (,oby tu swego z dyrektorem Tex: 
las z powiatu sieradzkiego, Stanisław Mar,zewski 'I· 1cm, tcuo rzysto Koziolo\V.ki, zmarł IV ŁodZI 
z powiatu słupeckiego, Karol Wen/. z powiatu IV sim tek pękniecia wrzodu w piersiach. Od ldl
wieluń3kiego, Paweł Bry.galski z powiatu koniń- ' ku lat już ś. p. ' Kotiołows ki dzielił wBzystl,ie 
skiego, ~bnacy BO!ldański z powiatu sieradzkiego, losy towarzystw. Tex". pomimo, że go tu i owdzie 
Antoni [{oliat z powiatu sieradzkiego, Marcin wabiono. Po ś mierci Delcbau 'a, P"ochazki i in
ŚcigaJow z pow!atu sieradzkiego, Józef Jó.wak nych, jeden to więcej dowód, ~e dobremu i rze
z powiatu łęczyckiego, Jan Grandow z powiatu teIn emu dyrektorowi, arty~ci WYSługują się ... do 
wieluńskiego, Szymon Kacprowski z powiatu sie- śmierc i l 
rad~ldego, Micha/ Sadowski Z powiatu turekskiego. 

Zmarli z ran: muzykant Micha! Florczak z po- = Przedmioty mające być wysłane na wy-

MARGRABINA (prz cryw.jąc). 
A mnie zmUSla do porzucenia' pańskiego to

warzystwa, (z nicch~cią) w chwili, gdy pan prze
grywasz swój zak/ad (wychodzi na prawo). 

Scen. e. 
ELEONORA, LORD (wcią" śpiewa fa /uywie). 

. LORD. 

CO to zą śpiew, Signora? 
ELEONORA. 

To jest piosenka ludewa, prosta, lecz pelna 
natcbnienia i dlatego bardzo ją lubi~. 

LORD. 
Pani umie t~ pieśń? ja jej sie ' n8ucz~, i b~dę 

się ćwiczył, ćwiczył, Goddeml dopliki znów nil' 
zavomn~. 

ELEONORA. 

Wtedy j" Panu pOwtórz~ . 
LORD. 

Bardzo dziekuje, żegnam Panią. (odchodzi). 
Scen. a. 

MARGRABINA ( .. chodzi n. ,tronie). 

Eleonory) Czy nie jestem natr~tn~? może strąci
łam ci~ z kraioy marzeń, gd.ie tak cb~tnie go· 
ścisz? 

ELEONORA (z przymileniem). 

Nie droga ciociu! Twoja obecność zawsze mi 
jest po żądaną, i wcale nie mam ci za zlc, ~c mnie 
obznajmiasz ze smutnlj rzeczywistości,!, z którą 
co chwila spotykać si~ trze ha. 

MARGRABINA. 

Wierzaj mi, że najbezpieczniej jest. u a n i ej 
tylko gruntować swoje szczęście. Marzenie, to 
pijaństwo dusz)1 (sarkastycznie) Poezja bardzo jest 
pożąda nil w dzie łach sztuk i, ale nigdy w stosun
kach codzienne~o ~)'cia, streszczającycb si~ IV czte
rech działaniach drytmetycznych. 

ELEONORA. 

Dlatego tez trudno mi pogodzić siQ ze światem I 
Nakazują nam go kocha~, a musze nim pogar
dzaćl 

MARGRABINA (WZrllSZ3jąC ramionami). 

stallę' paryzką, el;spcdj?wać b~d,ic z Warszawy 
dom handlowy A. RaWICZ e.t Com p., który po
dob"e funkcje pełnił jUi przy innych 2a~ran i
cznycb ekspozycjach. Termin nadsy/ania okazów 
prze, cały miesiąc styczeń. 

Podobno liczba wystawców z Królestwa, posy
łających swe okazy na pal'yzką wystawę, IV ogól
nej liczbie eksponentów oddziału rossyjskie~o 
sLanowi bardzo znaczny stosunkowo procent. o 

=:= Senat Rządzący publikuje ukaz, na mocy 
ktot'ego szl<oły "lellleilC3rlle u ,.o ln wne zostają od 
opłaty stemplowej pl'Z)' spisywRliiu wszelldch ak
tów tyczącycb się nabycia majątku lub darowizny 
na rzecz tych~e szl<ół. 

= Z'T·loki ś. p. hr"h ie~o Alel.sandra Wie/o 
polsleie!lo, przew iezione będą z Drezna do Ksil\ta 
Wielkiego w powiecie miechowskim, i tam spoczną 
w gt'oLach rodzinnycb. 

= Pojutrze pt'zypada pierwsz2 bolesna roczni
ca śmierc i ś_ p. Stanisława Cheimskiego, Prezesa 
Dyrel;cji Szc?eg6lowej Kaliskiej Towarzystwa Kre
dytowego Ziemskiego. 

= Pi r rwszy tllt:ner czasopisma "Zdrowie" opu
ścił już prass~. Dwutygodnik ten jest poświ~eo
ny popularyzowaniu wiedzy przyrodniczej i by
giany-pierwszy już numer dowodzi tego progra
mu czasopisma. Spotykamy tu naprzód artykuł 
p. t. "Medycyna. domowa czy hygiena" przez 
Dr. DObrskiego, Zycie - ruch przez Bronisława 
Rejchmana, O wodach studzien publicznycb War
'lawy przez W. Lepperta, Jak 8i~ w stacjach 
klimatycznycb zachowywać naleiy? przez Z. Do
hieszewskiego, Przegląd piśmienniczy pr"ez A. 
Sló, arskiego, Nekrologja przez B. Zoatowicza, 
Kronik" naukOWA, wiadomości bie~ące i kronika 
biblJogr"ficzna. Cena j,w artalna "Zdrowia" wy- o 
nosi rs. l kop. 25 w Warszawie i na prowincji. 

= Kursy w un iwersytecie wat'ozawskim roz
poczynają 8i~ okolo polowy bie~lIcego mie~illca. 

= "Kronika Rodzinna" z nO\łym t'okiem zmie
ziła format i wycbodzi obecuie zeszytami IV IV iel
ldej ó,emce. 

= Czytamy IV "NowinaclI: "Bibljoteka pozo
sta·ta IV Warszawi'J po zwinietej b. akademji du
cho"nej wal'szawsldej, która Wt'az l d<lłączouą do 
niej tak zwaną Slo-Krzyzką bibljoteką, zawiera 
50,000 tomów, wyołaną zostanie wl,rótce do ka
tolickiej akademji duchownej w Petersburgu". 

= W tych dniach opuścił prasse w dwóch 
j~zykucb: t'O,syjskim i polokim, zeszyt XIX Tomu 
III "Podr~cznil,a dla sądów gminnych Kt'ólastwa 
Polskiego", zawieraj ący kodeks <'ywilny, z obja
śnieniami wszystldch urtyku.tÓIV, które zn8jduj~ 
zastosowanie w sądac b gminnych. A. Olwlskiego. 
Wydanie W. Miklaszewskiego. Prócz tego znaj
duje s ię jU2 w ksi~garni zeszyt I, II, III, IV V 
VI, VlI, VIII i IX tomu 1lI Podręcznika, w jęZYk; --ELEONORA. 

Przestań ciociu, nie mog~ cie słucbać, lubo u
znaję prawd~ słó,v twoich. Co do mnie czujll 
, iG uardzo sz~ześliwll •. ilekroć myśl moja buja po 
błcklcte- moze to nIerozs~clnie, ale dobrze mi 
z tern, chc~ wi§c marzycielką pozostać. 

MARGRABINA (z ironją) . 

I zapewne w tym nastroju ducha z dziwną, 
śm iałością, puszczać siQ na morze przy blasku 
kSlf :!:yca? 

ELEONORA. 
O! tald bo natura jest najlV spania lszą wśród nocnej 

ciszy-wtedy przemawia do serca tak uroczystym 
głosenJ, że Olimowoli zapominamy o przykrym 
poziomie towarz)'sldego życia. 

MARORA UINA (z przekąs em). 

Jednakże z tym poziomym ogółem dobrze ra· 
chować się trze La, (zJoś/iwiej) bo nawet prawdzi
wa wielkość,. gdy postępuje wbrew opinji publi
cznej, ulega prześladowaniu, albo przynajmniej 
złośliwycb uwag staje si~ przedmiotem. 

ELEONORA (ob"',"on.). 

Nie mogę pOjąć do czego to zmierza. 

MARGRABINA. 

Znowu sama od niejakiego czasu unika towa 
rzystwa, widocznie zakochana ... ale IV kim? Nie 
wątpię ze w Filipie, za któt'ym szaleją wszystkie 
pi~koości Neopolu. Zawsze darzy go miłero słów
idem i ~pojrzeniem - trzeba ją wybadać... (do 

Bierzmy rzecz)', jukiem i s~, a nie doznamy 
rozczarowalI. [(toż winien marzycielom, gdy idea
łami zaludniając świat cały, cierpi!!, ~e icb dą:!:e
nia nie s~ zrozumian~ i urzeczywistn iane? R o z
w a ~ a, zimna rozwaga-Eleonorol oto nicomylny 
przewodnik na drodze tycia. 

Chce zwrócić twoją nwag~, że niestosowllem jest, 
aby dziewica, naletllca do ' lIajpierwszych zDa ko-



rossyjskim oddzielnie i w j~zyku polSkim oddzielnie. 
Podr~cznik prenumerować można u M. Orgel · 
branda, w Warszawie, naprzeciw posą,gIlKoperoika, 
i we wszystkich znaczniejszych ksi~garniach . 

Na nader potyteczne dla ka~dego obywatela 
naszego kraju dzieło niniejsze, jako zawierają,ce 
CleŚĆ prawa obow iązujllcego, z którą, kaMy obe· 
znany być winien, zwracamy uwagę myśl~cej i 
czytaj~cej publiczności, zwhszcza, i~ już jest zu· 
pelnie ukonczonem. 

= Restauracji Simmlerowskiej Barbary, dopeł· 
nił obecnie pan Piotr Kaczorowski, al'tysta·ma· 
larz, na zlecenie komitetu towarzystwa zach~ty 
sztuk pi~knych. Znakomite to płótno znajduje 
si~ jui w salouie i sprawia nie mniej świetne 
wra~enie. P. Kaczorowski umiał mu powrócić 
zycie. 

którego przez liczne dziury w dachu wiatr, deszcz, 
śnieg, nupl'zemian swobodnie dostawać si~ mogły. 

Rok 1803, w którym jako już 20·letni, a sam 
od si"bie zaleZny członek społeczenstwa, w świat 
wstąpił, zajaśniał dian słoncem pogody i nadziei. 
Puścił si~ wi~c w drog~ tywota, z myślą swobo· 
dną, bez troski O jutro, ale z pot~żn~ przeciw 
wszelkiej burzy tarczą" na której jako godło wy
pisał dwa świ~te słowa: Praca i IDytrwajość! 

Sześcioletni okres prób samodziblności, t. j. aZ 
do roku 1809, przebył kolejno w aptekach w Po· 
znaniu, Toruniu, Pułtusku i Kaliszu, a z każdej 
uader chlubne uzyskiwał świadectwa, II orygiuały 
takowych, świętą, dla dzieci Jego staoowi~ dziś 
pamiątkg. Z Kalisza udał ~ill do Warszawy na 
wydział akademiczno -lekarski, po ukonczeniu 
którego IV r. 1812 otrzymał patent na aptekarza 
(eximia cum laude). W ciągu czterech nastllpnych 
lat, t. j. at do r. 1816, pełnił obowil!zki zawia-

11 Kaliszu. Tutaj podobało si~ Bogu w I'. 1837 
Powolać do chwały Swojej najdro~szy skarb jego, 
towarzyszk~ życia, małtonkol.. 

Ci~tki odtąd był tywot ś. p. J. B. Jaenscba. 
Wysiłkiem niezmordowanej pracy utrzymywał byt 
licznej rodziny, ktÓrej jaknajtroskliw8ze starał 
siO zapewnić wychowanie, a pOCiechę z dzieci 
zatruwała kolejna utrata trzech dorosłych już 
synów: płyn!)ły łzy z oczu, zakrwawiało si~ ser· 
ce, ale silny duch c h r z e ś c i a n i D a panował 
nad boleścią o j c a. W ósmym dopiero krzytyku, 
bo majlIc lat 72, zapl'agnllł odpoczljć po trudach 
tak pracowitego ~ywota, i oddał pozostałym dzie
ciom jego owoce, aby w modlitwie i spokoju do
pełnić miarki dni swoich. Wśród nich przeżył 
jeszcze lat blisko 2' i w dniu 31 z. m. zasnął 
w Bogu tak spokojnie i błogo, jak dzieci!) na ło
oie matki. 

Niechaj Mu ziemia tak bOdzie lekką, jak lekkI! 
była chwila powrotu do spólnej naszej Ojczyzny!... 

* .. = W dalszym ci~gll zt02yli w miejoce powin. dowcy w d wóch aptekach, a mianowicie w War· 
SZ()wan Noworocznych w eksl>edycji "Kaliszanina" szawie i Kleczewie, z której to ostatniej miej
dla biednych WW.: Kiełczewski rs. l, Łuniewski scowości udał si~ do KrotoBzyna i tam w skutek 
H. rejent z Warty rs. 3, z tych 2 rs. na towa- staran u królewsko-pruskiej rejencji uzyskał po-
rzystwo Czerwonego KrzyU. zwolenie nIlbycia zaniedbanej i zapiecze~owaniem (Art. nadJ Szanowny Redaktorze! 

---<o><c:>o<><>!lł<><>O = zagro~onej apteki w Jarocinie, w Wielkiem Ksie- Czytając Hl 102 "Kaliszanina" z r. z. znala-

+ 
stwie Poznanskiem; jakoż, nabył ją w r. 1817 złem w nim, pomi\}dzy innemi wiadomościami, opo

Na rozległym Bo~ym świecie zdarza sie na własność. wiadanie o ślubie, który sie miał odbyć około 15 
,niekiedy napotykać uprzywilejowane nie- Tu, chociat na innem już, niż w dziecinnych listopada r. z. w jednej z uadwartenskicb parafji, 
jako zaką,tki, nad któremi wieje jakaś iu- latach polu, znowu musiał stanąć do walki z 10- w okolicznościach dość niezwykłycb. Jakkol· 

na od zwyklej atmosfera, atmosfera zgody, je· selD i z przeciwnościami. Apteka ta była bo- wiek dla amatorów romantycznych epizodów przy 
dności i co za teOl idzie, błogosławieństwa Nie- wiem zupełnie opustoszała, zapuszczona, a stąd zawieraniu zwillZków malteńskich, nastąpi nie· 
bios. W takicb zakątkach zdawien dawna osia- całkowicie zdyskretowana. Pracą jednak i zac- mite rozczarowanie, lecz w imieniu prawdy go
dłe rod:iny, kojarząc siO pomi~dzy sob~ przez nościll, postawił j~ na odpowiednim stopniu, a po- dzi sit zamie~cić co nast~puje: Nie w miesiącu 
maUenstwo swycb dzieci cOI'az to nowemi, a co- zyskawszy ogólny szacunek i zaufanie, śmiałem listopadzie r. z., ale jeszcze wcześniej, do jedneJo 
raz to siloiejszemi wllzłami, urastajll z biegiem ju~ okiem, z własnego , cietkim trudem zdoby- kościoła parafjalnego uad Wartą, przybyh para 
czasu w falang\), której ka~dy członek biorąc tego gniazdka, obejrzał sill za towarzyszką, t y· młodych osób z klassy wcale nie zamo~nej, bar· 
przykład prawuści i zacności ze .starszych, prz~- wota. Bóg 'p.oz~olił mu j, znaleźĆ w osobie Ka- dzo skromnym ekwipntem, bo zwyczajną, bryczką, 
kazuje go młodszym od SIebIe, Jako prawdZIWIe roimy Rochhnskle), Córki obywatela m. Kahsza, a i zgłosiwszy si~ do miejscowego proboszcza, pro
dziedziczne szlacbectwo, watniejsze od pargaml- błogosławienstwo Jego Wszechmocnej prawicy, siła o pobłogosławienie ich ślubu maUeńskiego. 
nowych dyplomó~. . , towarzyszyło odt~d uczciwemu i bogobojnemu sta· Narzeczony przedstawił upowaZnienie proboszcza 

Jednym z taklr.h zakątkow jest miasteczko 1 dłu. Dobrobyt wzmagał się prawie dzień po dniu do którego parafji oboje narzeczeni naleteli; po
Grodzisk pod Poznaniem (dZIŚ przeinaczony przez i pociecha za pociechą spływała w kaZdem z ro· czem wkrótce ślub w miejscowym kościele był 
niemców oa Gra"tz). W tern miasteczku, duia [ dZąCYCh sill dziatek..... cbociat niestetyl i ten zawarty. Świadkami zaś byli: miejscowy dziedzic 
29 września .1783 r. ujrzał światło dzienue ś. p. okl'es Szcz\}ścia nie obył si~ bez boleści i smut- i organista, którzy si~ tet na wydanem nastIlpnie 
Jan Bogusław oIaeoscll, najmłodszy z liczne- ków, jakiemi z wyrOków Przedwiecznego kdda uowo1encom świadectwie o dopełnionym obrze
go rodzeństwa. ULI'aciwszy rodziców w WłOdO'

1 
czara rozkoszy zapral'lionij koniocznie być musi. dzie religijnym przez upowa~nionego proboszcza, 

cianym wieku, ujrzał si~ pozostawionym Sem_mu Pierworodny syn, pierworudua córka, staly si~ jako świadkowie podpisali. Nie lokaj wi~c ani 
sobie, a lubo ko~hają,cy go stryj~wie,. WUjowie i ty~.oieodzowny,,! haraczem. tą dziesi~ciną z ziem- woźnica (pierwszego wcale niebyło), jak wspo, 
iuui dalRi kl'ewill otaczah go SWOjll opIeką" plerW- ISklej . pomyślno~CI, którlj składając niebiosom ze mnione opowiadanie opiewa, bo ludzie obcy pro· 
sze wszak~e . kroki tyCia, ~zły mn op,orem, po łzami, .śwląt?bIIW~ człowiek mówi z pokorll: "Bóg boszczowi nieznani na świadków, stosownie do 
grudzie! W OI~astannym. a CI~Zkl~ ZU?jU, w p~a- I dal, Bog WZiął! mech b~dzie błogosławione Imie ! przepisów prawa, uZyci być nie mogli. Wyna
cy nad sobą, I dla drugich, dobijał Sl~ młodue· J:go:" POkor\) .t~ wynagrodziło Niebo córką, . i grodzenie, które pan młody ofiarował dają,cemu 
niee uczCiwego kawałka chleba, ktol'Y wtedy tylko I pięCiOma synami, Ktora to dziatwa zdrowo 810 ślub proboszczowi oraz i slu~bie kościelnej ogra· 
smakuje i krzepi, gdy go własna dłon w pocie czoła : i na pociechę rodziców chowała. Po czternasto· oiczyło si~ razem' na kwocie kilkudziesil)ciu zło· 
zdobyła. LiczlIC zaledwie lat czternaście, wstą,pił 'I letnim pobycie w Jarocinie, śmierć Jana Rocblin- tych, Nakoniec przybycie 10 odleałego miejsca dla 
jako uczen do apteki Zygmunta Brummera w Gro- skiego, aptekarza W Kaliszo, a szwagra Ś . p. Ja- zawarcia ślubu, a takte zach~wBnie incognito, 
dzisku, gdzie przebywsz~ lat sześć! uzyskał nil na Bogusława Jaensch'a, nagły przewrot w do- miało miejsce, niestety! dla bardzo prozaicznych 
zasadzie zło~onego egzamiUu, stoplen . kandydata mowem jego ~yciu spowodowała. Konieczność przyczyn-przyczyn finansowych. Chciano uni
farmacji. Te pi~rwsze lata ,praktyki,. lak to nie-I po?trz?lDauia ~ Kalis~1l bytu apteki, stanowiącej knąć z~prosin n~ gody maUenskie, a na8t~pnie 
boszczyk sa~l Uleraz opowl.adać lubił, CI~tkl~, dZiedZictwo oSierocone) wdowy, skłoniła ś. p. J. pretensji osób Dlezaproszonycb. Otó~ resztc w cy
strasznym lIIemal był~ dian wst~pem do życia: B. Jensch'a do sprzerlania apteki w Jarocinie i towanem opowiadaniu, nalety policzyć, jako utwór 
za cj~głll i bez. wytchUleDlll pr"c~, llIiał tylko prz~niesienia si~ do Kaliaza. W r. 1834 przeto, bujnej imaginacji osób pragn~eych fantazyjne 
lichy pOSiłek I chłodu Y kilt pod strychem, do kupił ową aptekę wraz z domem, i osiadł stal~ opisy niezwyktych zwią,zków maUeńskich, czy· -mitości stolicy, o tak spóźnionej porze odbywala 
przejaMtki z młodym przewoźniltiem. 

ELEONORA (mocno oburzoua). 
Nie postepujg wbrew istniej~cemu zwyczajowi

zreszt" mam swój sąd i '11'010, i niemi jedynie kie· 
rować sill bOdl). 

ldARGRADINA (tlumi ą c goiew) . 
Nic kręruj~ twej woli, czyni~ tylko uwagi, któ 

re wolno przyjąć lub nie. Oburzasz siO za zby
tek troskliwości o ciebie, obyś tylko nie została 
ukaran~ za nieprzezorność i zarozumiałość. 

ELEONORA. 
AloZ ciociu, bynajmuiej nie chciałam ci~ obra

zić; to co powiedziałam, stosowało si~ jedynie do 
opinji publicznej. 

MARGRABINA (z udan~ dobrocią). 

Wierz~ ci, bo ~asz dobre serduszko (caJuje ją 
" uśmiechem) choclat podobno nigdy ono jeszcze 
nie biło przyspieszonem t~tnem. 

ELEONORA. 
Na c~em ciociA opiera Swoje przypuszczenia? 

MARGRADINA. 
Na 10dowatoj obojetności, jaką zachowujesz 

wzgll)dem najpierwszej naszej młodzieży. Wielu 
szaleje z miłości ku tobie, a niejeden poświ~Cił
by chetnie swe życie, za jedno twe przyjazne 
słówko,-za jeden uścisk twej dłoni. 

ELEONORA. 
.Bo moje serce nie pokochało z nich tadnego. 

~o~ z~akomity, uroda i bogactwo, oto zasoby, 
jakleml rozvor~lIdzajll, ale w ich głowach prótnia, 
a w sercach mema na wet iskierki uczucial 

MARGRABINA. 
Jakkolwiek idealistka, patrzysz na świat z bar· 

dzo .ciemnej. streny, nieprzypuszczaj"c nawet, aby 
pOmledz! memi, a nawet niedaleko od ciebie, znaj
dował SIl) człowi~k, który ci~ ubóstwia, I który 
na klęczkach dZI~kowałby ci za ślubny pierścio
nek. 

ELEONORA (do aiebie). 
O Bote! któtby to był? (Ilo Margrabiny) kocba. 

na ciocia żartuje ze mnie. 
MARGRABINA. 

Wcale nie, mÓlI'io powatnie. Powiedz mi ko
chana Eleonoro, czy ~lubowałaś sobie stan pa· 
nienski? 

ELEONORA. 
, ~es.t to wzgl.ędne-s~dzO, źe przy maj~tku, i bez 
?plekl wy.godnle ~o~na tyć na świecie. Jeślibym 
jednak lI.'lała .zamlar wyrzec siV swej wolności, 
to temu jedyme . sw~ przyszłość powierz~, kto 
swym rozumem I sercem zdoła mą wolg ujarzmićl 

MARGRABINA. 
. A czy mi~dzy młodzietlI z naszej dery niema 

nlko~o, ktoby temu warunkowi mogł zadość u. 
czynić? 

ELEONORA. 
Tego nie wiem. Jedni są, uosobieniem samo· 

lubnego rozumu, inni ślepo hółdujll namiętnościom, 
II najwieksza cz~ść nie posiada tadnej wartości 
moralnej. 

MARGRADINA. 
CO Slldzisz o Filipie? 

ELEONORA (o uśmiechem). 

Sądzę, te dotychczas nie miał czasu pomyśleć 
o miłości. 

MARGRABINA. 
Nie przeczv, je jest trzpiotem, sle ma rozum 

i ulachetne serce. 
ELEONORA. 

Wlltpię, czy kiedykolwiek zechce porzucić pe
łen wratan Itan kawalerski i wkrótce znudziłoby 
go ciche i jednostajne tycie rodzinne. On tak 
lubi rozmaitość ... 

MARGRABINA. 
Jesteś uprzedzoną na jego niekorzyść. 

ELEONORA (zimno). 
Bezstronnie Margrabiego oceniam, jako osabl) 

zupełnie mi oboj~tnll. 
MARGRABINA (ro,gniewano). 

Zapominajllc, te ro~ma wiasz z jego matkIl. (wy' 
chodzi). 

(Dal'lI!I ciąg Ra.tqpi.) 

" 

JE 



' ty·wane w romansach, znaleść i w codziennp.m, tak 
dla nich powszedniem życiu. 

Tak tedy na nasz~ dole wypadto odj~ć roman
tycznIl barwg pierwotnej narracji, pu której od
czytaniu, niejedoa z piekoych ,czytelniczek wy
krzykneła .zapewne z z~pałem: "Quel charmant 
mariagef" 

:Korespondencja Kil'Ii~zanina. 
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młodych przemys.lowców zatyka im usta izmu· 
sza do milczenia, bo ona pol!azuje, te podstawl], 
oanki rzemieśluika s~ szkoły, tak ogólne, jako i 
szczególne, czyli rzeIDi~ślnicze. Wykształcony 
bowiem rzemieśloik nie obawia się koukurencji 
i nie wzdycha za przymusem cecbowym, korzy
stnym tylko dla jednego rzemieślnika, lecz szko-
dliwym dla ogółu. 0 

11)' ostatocznych ich cz~ści składowych. Nieor
gauiczue ciała przeciwnie, okazują stały stan spo
lroju, mianowicie wszelki brak ruchów samodziel
nych IV ich składnikach. Ciała organiczne dlate
go noszą tę nazwc, iż są złożone z cz~ści różno
rodnych, (organów), w Irtól'ych się objawia dzia
I'alno~ć stałych i plyunych składników, wcbodz'ł
cych w ich skład, podczas gdy w ciałach nieor
ganiczoycb, spostrzegamy więcej jednostajny układ 

- .------ -- jedDOl'otlnych cząstek, zostających tak długo w spo-
Rożne wiadomości. koju, jak długo całość sobą być nie przestaje, 

Udało się wprawdzie nauce sprowadzić WSzvst-
__ " . kie zmiany i własności ciał organicznych do ogól-

Poznali, dnia 31 grudnia 1877 r. ." Stara. lak ś,wlat krotofila, "Bankocetle prz~- nych prawideł, chemiczno· fizycznych, mimu to 
Dzikie, prawdziwie barbarzyńskie, bo bezmyśl· clete w ktore), 81 fabuła ve/'a, Zołkowsltl ~aroblł Jednak kOllleczllle pl'zypuszczać musimy, że nie. 

ne łowienie ryb spustoszyło nasze rzeki, jetio- od p. E. szpllk~ brylantową. JakIej J~dYUle bl'a- znany nam bliżej układ ostatecznych cząstek wy-
. ra i stawy do tego stopnia, ·~o obecuie, od kło, aby skoVJowany pl~rwowzór owclemego woluje wła§Dle owe ostateczne a dotychczas nie

wielu lat, ryba stała si~ u nas rzadkością, po· administratora "stałych niedocbodów" (czytaj wytłómaczoue warunki wśród któryćb życie 01'
traWli, która tylko na stole bogatszych cz~ściej ,!nie ?tałych dochodów") d~si~gnl!:l najwyższej por· ganizlllu jedynie odby~ać !ię moie. Te warun
pojawić ·si~ może. Biednem·u oiewolno nasy.cić lek':JI, (Josluż~/a WIdoczUle Jednemu petcrsuurf?- ki, któl'e możemy nazwać żywotnemi, cbociaż uie 
sie rybą, chyba płocią, lub innll matoceuni} ryb· sklemu geszefcIarzowI, panu R, zu punkt oparcia przypuszczamy, aby nie stały [lod wpływem ogól
kil. Prawo rybackie, .ogłoszoue -1'1' pl'zeszlym ro. dla dZiOlaluoścl, 11l'zewldzlaneJ kodeksem karnym. nych prawideł obowiąz ujących materj~, odrótniaj~ 
ku, nie połoiyło tamy rabunkowemu gospodar- P.rzy~lóst on albOWIem kUI'C?WI. p, F. dWie po- organizm ou cia t uieotywiollych i odnosz~ się: 
8twU; jak łowiono przez wieki drobne rybki lYi~· łowkl t.~.cz~wych p,pl.el'kóli, obmcuHc przymeść.mu popierW8ze do sposobu powstawania, podrugie 
kszych gatunków, tak i łowili do dziś dnia i przy· oastępllle jeszcze dWIe drugIe, Jeżeli w sprawIe u do sposobu utrzymywania s i ~ i potr~ecie do kształ-
1Y.0tił na targ, a policja zdaje si~ uie widzi te~o, podpalenie c~krowni przez braci, D., tenie da vo- tu i budowy organizmu, 
choć niepodobna. aby patrzyła przez szpary. To· t~m uUlewlUDla,ace po~sąd~yCb, Jako s~d.,~ prz~- Istnien ia ciała ożywionego nie 1D0~emy w iB
warzystwo niemieckich r)'baków moż~ poloży ko· sl~gły. Pan, li. udał ze zoad~~ Sl~ na.plopOZ)- den sposób wywolać za pomoc~ dzialnnia chemi
ni~c temu gospodarstwu. Przed kilku .tygodnia- cJ~, ale pOWla~mlona wcześllIeJ. ~rzezen pobcJ~~ cznych czynników, albo też ciepła, ciśnienia, ele
mI (15 gru'101a) był tu pr~zes tego towarzystwa czekała w druolm . pokOJU ChWlh, gdy nastą,1I · ktrycznoścl I t. U., ale przeciwnie do powstania 
baron von Be"r z Schmoldowa na Pomorzu i na głów?y .~oment uSlło.wanego pl'zek~pstwa. luter· ·nowego organizmu potrzeba koniecznie poprze . 
publicznem zgromadzeniu, wobec licznycb słu' wencJll Jej wszakte Ule dokonała ~I~ w por~, albo ·dniego istnienia organizmu rodzicielskieoo . . Po
choczów 2ach~cał do tworzenia sekcji rybackich tet d~konata Sl~ ślama.zarOlc, dośc, te p. B. dra- wstawanie organizmów przez samoród~tw~ (Gene -
przy towarzystwacb rolniczycb, które si~ wyłi}- pnllł I dotąd go szukaJq. ·ratio aeq uivoca) chocia2by si~ teol'etycznie dU'ło 
czuie bodowll! ryb i nadzurowaniem nad rybo· - pomyśleć, nie da si~ jednakże udowodnić nawet 
łówstwem zajmować mają, Zurzlld zaś Towarz)'- = Przed kilkoma laty jeden z banków w Chi· dla ol'~nizmów naj prostszych i naj niższych, Cho. 
stwa niemieckich rybaków, ze swojej strony chce nach zbankrutował. Bogdyhan zarządził rozpo- ciat wi~c zrezygllować musimy z wytłomaczenia 
przyjść w pomoc Towarzystwom miejscowym, cz~cie śledztwa, odci~ciem głów wszystkim urz~- sposobu, a raczej drogi, na który powstały perw
wpuszczaj,!c w nasze rzeki i jeziora narybek, duikom rzeczonego banku. Od owego czasu ta- sze organizmy ua nnszej ziemi, tu przeciet za
mia,nowicie łososi i jesiotrów, ktÓ~e niegdyś li- den z tamecznych banków. jak mówią niemieckie rzucając .geueratiu aequivoca,stnć musimy przy 
CZIllO przebywały dla tarła, lecz JUŻ od dawna gazety, nie og·losił upadłości. tWlerdzeDlU, te OI'gaDlzmy powstają tylko z or-
tylko w małej liczbie egzemplarzy tu si~ poja- ganizUlów rodzicielskich. Drugą i najl'/atniejszą, 
wiają, jakoby na okaz, dla udowodnióuia, te żyćby = Yaoo Sban, cbińczyk, którego wzrost wynosi cech~ jest, jak powiedzieliśmy, ciągłe zutywanie 
u uas,-naturalnie w pewoycb perjodaeh,-mogły, 8 stóp i 3 cale, przyb~Jzie do Paryżu na wielk~ wy- składników ciała i uzupełnianie ich dowozem 
gdyb3 ich nasze nierozumne PO.t~l)Owanie ·nie wy· st"W~. Ten nadzwyczajny fenomen przy swoim ol- z zewlllltrz. Proces ten na żywa my krąteniem 
t~piało. Szczególniej zajmującym .był ustęp mowy brzYIll.im w~ro~cle ma głowę. stosunkowo, zbyt materji. Wzrost ol'gauizmu wymaga lioniec.nie 
pana Bebra, w który lO wskazat nn po , tęjlow8uie małą. ~ opOWIada, .że do lat osmnastu nIe lót~lł dowolu . części ze świata zewoę t ·rznego i prze
Stauó" Zjednoc.ouyr.h północop.j Ameryki. gdzie Sl~ BICze,:,. od s.wOlch . braCI, ale pewo~g:o . razll uhraże llla talwlVych lIa składniki ciała, a lratdy 
od lat 4 do 5-iu zajmują się sztuczuem zaplu' złOWIł I ~Jadł. Jakąś Blezuaną. ryu~, ~ kto:eJ od- ruch, katdy 'akt wydzielania czegoś z ciała, ka
dnianiem ikry rotmaitych gatunków ryb i nary- rzu:lł. ~ lko głow~, ObudZIWSZY SIę n~z8Jutrz żdy w ogóle objaw żywotny, nie jest niczem innem, 
bęk w ogromnych massach wpuszczają do I'zek i SP.o.tlze~~, M przez noc nr~sł . blisko 11<1 stop~. jak tylko wyrazeln rozkładu jednycb połączeń 
jezior, skutkiem czego już obecuie jedeu gatunek P"a, ktolY ,zjadł głow~ o~el 1') by! musl~oo za- ·chemicznycb, a powstawaniem drugich. Zb iór 
ryb, należący do rodzaju Gledzi, tak staniał, te bIĆ, .bo IV Clągn dwóch dnI głowa Jego z~vlęks")'- wszystkich tych czynności chemicwych przed
za funt si~ :ylko placi 4 fenigi (około l kopiejki) !a Sl~ tuk uadzwyczoJole, te ,lej un.le~~ .U1e .mogł. stawia si~ nam jako proces IlrZyjmolVania pokar
kiedy przed kilku laty jeszcze raz · tyle koszto- Za autentyczność tJ ch podun OCZ) wIscle Ule r~- IUU i wydzielania tycb dwóch czynności , bez kto . 
wal. Pan Behr zwrócił uwag~ .gospouarzy na czy my. rych organizm (Jr.es taje być organizmem. P,'ze. 
hodowl~ karpia "świni z pomitdzy ryb," karmią· dewszystkiem odgl'y\Vają w szeregu tych proce. 
cego si~ wszelkiego rudzaju pokarmem, a rozwi· = W Londynie zmarl w 88 roku życia były sów najważniejszą rol~ połączenia we~l a, a mia
jajlIcego si~ nader szybko. Doświadczenie bo- oficer wojsk polskicb, Jan Giełgud. Zmarły "0- ·llowicie w~glo-wodany, składaj lice się z weola 
wielU okazało, ~o karp wat~cy L} funtu, wrw· stawil dwócb synów, " których jeden zamieszcza tlel\U i wodoru, i istoty białkowate , które cpr6c; 
cony ua początku wiosny do stawu, urośnie do w pismacb ungielsldch, w tak zwanych "przeglą- .poprzednich pierwiastków zawierajll jeszcze także 
6-iu funtów · pr.zez przeciąg jednego lata. Gdyby dacb" (rewiew) · windolDości dotyczące naszego azot, siark~ i fosfor. Pod wzgl~dem sposobu 

. l'Jlnicy,-wi~ksi i mniejsi,-zutytltowali wody jak kraju. w jald si~ odbywa przeobl'atenie tych składników 
si~ nalety, wieleby si~ przyczynili do pomnoZenia IV istotach organicznych, dzielimy takowe na dwie 
pokarmów dla ogólu, a zatam do zmniejszeuia = Zwyczajem jest w Anglji, 2e corok w dniu wielkie gl'Uppy, t. j. ną, rośliny i zwier~fta. 

ól . b' d Bożego Narodzenia, zastawianą bywa n8 stole Jej 
og neJ le y. Królewskiej Mości nadzwyczajnych wymiarów pie- Trzecim charakterystycznym przymiotem· istot 

Zapewne Wam wiadomo, że .tu istnieje obok czeń wołowa (rostbef). Przygotowany w tym orgauicznych jest ich kształt zbioro"y i burtowa, 
Towarzystwa Przemysłowców, "Towarzystwo mlo- roku kąsek tego rodzajU miał ważyć 300' fuutów polegająca na zespoleniu cz~ści rótnorodnych czy-
dych Przemysłowców", składaj!!ce si~ po n'ajwi~k- w jtdnej aztuce. li ·organizacJa.. CIała nieol'gauiczoe są bądź to 
szej cz~ści z czeladzi rzemieślniczej, Założenie stułe, bądt CIekłe, bądź lotn .. , organizmy zaś mil· 
tego towarzystwa zawdzi~czamy D·rowi Jarnatow · = W Limie dziennik urz~dowy "El Pemano" ją swóJ w/aścllvy stan slmpi6llia, leżący pośrodkli 
shiemu, który je wypiel~guował i na dobr~ drog~ ogłasza w kilku numerach z miesiąca września mi~dzy stanem. stałym a ciekłym. Kształt ze
wprowadzi/o Towarzystw'o· to urzą.dziło na ty· projekt [lrzeprowRrlzllnia gościńca z Peruwji i I'In~trzny. osobolków nieorganicznych czyli kry
dzień przed świotilmi Botego Narodzenia wysta· Takny do granicy l:loliwji, opracowany przez kra- sztntów, Jest ograOlczony powierzcbniami po uaj-
w~, która si~ stosunkowo świetnie udała. Wio kowianin3 , pana Włady~ława Kluger.. wigks.zej częś ci plaskiemi, daj~cemi si~ matema-
dZleliśmy na tej wystawie wyroby, których do · tyczUle oznaczyć I schodzącomi si~ pod pewnymi 
prawdy taden majster (notabene cechowy) powsty- niczmienncmi ltątami; ciala organiczne zaś jut 
dzićby 8i~ nie potrzebował. To też słusznie wy~ dla swojej konsystencji uie mają zarysów tak 
cbodz:!cy tu "Ruch SpółeC'~no · Ekonomiczny" nie· O POJĘCIU ORGANIZMU W OGOLNOSGL stale Określonych i zwi~kszają lub zmniejszaji} do 
tylko pQchwalił przedmioty, znajdujlIce si~ DR pewnego stopnia swoje rozmiary. Kryształy 
wystawi~\ ale nadto zw,rócił uwag~ ua. to, te nie i O r6żnicy życia ,'oślinnego od zwiCl'zęcego, wprawdzie także czasem okaZUj!! układ rozmaity 
potrzeba koniecznie bye, cecbowym majstrem, aby poszczególnych części składowych, c.~ści te je-
znać doskonale swoje rzemiosło. Członkow';e . napisał dnakże są, wszystkie rówuorzedlle, to jest nie od-
Towarzystwa mlodyqll: · lIr~elll:fsłowców po naj. R . . KrU8Ze\vskl. \'ó~niajll się od aiebie swojemi czynuośc iami i po-
witkszej cz~śc~ jnt maj, nieco wJ,tsze wy)mtał· zostają wszystkie w jednym i tym samym sto-
cenie, a zatem inny pogl~d na rzeczy, niżeli da- sunku do całości. 9rganiczne zaś ciałli składają, 
wniej miewał uczeil, zaledwie umiejący czytać i l. si~ z cz~ści czasem do siebie zupełu ie niepodo-
pisać, a poczy.nający · nankę ,swego rzemiosła od W świecie zmysłowym, otaczającym nas ze· bnych,. ~~dących w rozmaitym stosunku wżgle-
piastowania i kołysania dzieCI pilna majstra, no wsząd,· Odróżniamy przed~wszystkiem ciaJa orga dem. SI~blC I wz~l~dcm Cał?ŚCI, II roż~l,cych sie 
szonia wody, r~bania drzewa i nos~enia wódki nic,ne żywotne i ciała nieol'ganiczne, czyłinieżywotne. od. SIebie czynn/JsclaUlI, ~tore wypołDlaJą, Cze
dla panów cz~18doików, przez tlzy lub cztrry lata Pierwsze z nich, t, j. zwierzcta i rośliny ·o!;:azu· ŚCI te nazywamy organamI czyli przyrz~dami . 
Prawda są, u nas jeszcze ludzie, wzdychajllcy za ją nam rozmaite otijawy ruchu, a egzystencjn icb Przy bJiższem ruzjJatr~eniu si~ IV ich budowie, 
starym' sposobem wyuczania si~ rzemiosła i za odbywa sil) wśród ciągłych zmian, bądź to w ca- przekonywamy si!). te i one jeszc7.e nie Sił jedno
cechami bo maj, wtem iuter.eslosobisty, ale wy- łej ich powierzchPlVności, bądi.to szczególnych ich rodoe, ale że si~ składają z cZllści podrzfJdnycb, 
stawy t~kie, jaklł była wystawa Towarzystwa cz~ściach, II przedewszyetkiem wśród ciągłej zmia· warstw, układów i t. d., które wielu z nil:b mo-

.... 
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g~ być wspólne, Tc drugorz~doe ~z~ści, stano- boa, Włochy muszą ~zbudzić w, innych mocar- Tymczasowi syndycy upadłości Domu han
wi~ce \Y ze.tawieoiu .org~na orgamzmu, oazywa- stwac~ 'poszanowanie I ~baw~; Ule t,rzeba ~I~l dlowego pod fil'mą Jablkowski Rado-
my Ikan/,a",i, a badllHC je, dochodzimy do prze- skąpic pleDl~dzy dla armJl, Uo geuel aliCJI , r ". .,.. " , '. , . 
konania ie lV~zv stkle tkanki są połączcOIem Je- wtoski odezwał Mię, te w katdym wypadku hczl Imskl, SkUpWllSkl I Spolka" W ffilescw 
dnolitego ogóln~go składoilta wszystkich dał Ol'- na swoją, armJ~, Przemówienie to zrobiło W Opl- K r' 
ganicznych, tu jest kom6rki, która, albo lako ta- nji takie wrateuie, iż z~ strony Włoch lest a I:SZU. 
k3, albo przeobrażona, wchodzi w skład wszyst- wątpliwą dalsza neutralnośc, wątph~em dalsze ~- Z mocy wyroku Sądu Okregowego kaliskiego 
kich tkanek, a tem samem stanowI, o;tateczllll r trzyma me pokOJU, KSląz~ Homb~1 t odezw~ł Sl~ zastepującego SlId handlowy z dnia 22 września 
pod,tawe organizmów, Komórka Jest cząstką ; ze swoJeJ strony do deputowaneoo Calroh, te (4, października) 1877 rok n i nil zasadzie art, 
pierwoszczu, (protoplasm~), t, j, istoty białkowa- ,rok 1878 b~~z\6 prawdopodobOle rokiem wa- 512, kod, h~ndl, ~a~iadamiają niOlejszem jawnych 
tej, ziarnistej, w formie ciekło-sLu/ej i znlmra ' żnych wypadkow zewn~trznych dla Włoch, z bilansu wierZyCieli ?padłego d.o~u ,h~ndlo,weg.~ 
w sobie utwór odrótniający si~ ~d piel'lvoszczu \ - "Jabł~owskl, Rad?hnSkl" ~knplell:skl I Społ~a _ 
swemi własnościami optyczneml I chemlcznclllI, , • w Kahszu, a w ubiegłym JUŻ t6~mJnle spr~wdze 
któl'Y nazywamy jądrem (nueleus), Wśród tego \ ~elcł;rRU1Y. , Ula, wlerzyt~lnoścl" do s~rawdzeDla tego D1ezgła-
jądra odróżmamy cz~sto jeszcze jąderko (nucIe- ,-- u W' _ szaJllcych Sl~, a mianOWICie: , 
olus), Taka komórka może być nadto otoczoną Petersburg, ,5 stY~~OJa, ~epcsz~ "Go!osu Z le_ l) ~kcjonar.juszów by/ego kommissowego ~omu 
osłonką (ZeIlmenbram). która Jest wytw orem ' dOla d, 4 st}CZOla, Z Tyfhsu telegraf uJ 11 do" Pres kaliskich roiOlków, 2) Arnolda PIUsa w Gdansku, 
pierwos~czu, Komórka, która, jak powiedzie li śmy, se": W.oJ ska nasze zaj~ły SIn~ce I tym sposob~m 3) Betygm'l N, w Hamburgn, 4) Bema Winean
stanowi ostateczną podstaw~ każdef(o organizmu zupe,/UJe otoczyły Erzerom, z;adecydow8no znlC- tego w Belenie sieradzkiego powiatu, 5) Bożenck~ 
'est sama w sobie także ko"'pletnym organizme"" wollc to miasto do kapltulowaDla, Ole p~zypnsz- w Kaliszu, 6) Banlliert Julje, 7) Białobl'zeWskll 
~dyż speillia wszystkie funkcje takowego, Jest ona Czal!!.c szturmu, lecz po prostu ,przez głod .. Po- Małgorzate, 8) Bank polski w Warszawie. 9) 
bowiem w stanie tak dtugo, jak długo jeszcze kazuJc S l~, te SulcJman-?3sza ule ma, ~'cale jazdy Bank handlowy w Łodzi, 10) Mass~ upadłości 
nic jest stn/ylO składnikiem jakiejltOlwiek tkan- I dla ~eJ to pl"zyczy~y OIC pI:zeus l~blerze ~adne- Bergmana w Kaliszu syndyk Grzymski, 11) Bu
ki poruszać się samodzielnie za pomOCII wypu-lgO, dZla/aOla, oc~ekuHc nadejŚCia 12szwadronó\v, jakiewicza Romana, 12 ) Bujllkiewicza Antuniego, 
st~k pierwoszczu, któl'e nazy wamy nibyn6żkami ktore maJ ą, w Ciągu, dOl cztere,ch POłąCZ~ Się 13) warszawRkie towarzystwo wzajemnego kredy ta 
(pseudopodia), Za pomocą tychie samych, niby: z ,l,ego art,OJą" WOjska serbskie zdobyły ar~:" Warsz~wie, 14) Warsz3wsk,ie tOW&I'zystwo u
nóżek obejmuje ona tak~e Ciała obce. ktoro lej blod. Wledenska pr~ssa, p~zYJazna tu~kom ~ bezpieczen od ogma, 15) WozmakowsklCgo PIOtra, 
mogą służyć za poltarm, a .otaczając je ,zewsząd p~da na, gabJJ~et, . angielski I w~ra~a Sl~ na, ~r 16) Wozniakowskiego Józe~a, 17) Wrublewska 
swoją istotą, trawi tallowe l WCiela, 1ywI Sl~ za- o?tro slczegololeJ o hr, CarOaIW?OIe. WSZ) s l Agmeszka, 18) WyganolVskl Józef, 19 Wonsow-
tern I rośnie, piszący wOJe~ne pr~eglądy w tuteJs.zych, dZlenm- ski Roman, 20) Gotembiowska Ludwika, 21) Ga-

(Dalszy ciąg nastąpi), kach! a w tej hczble nawet w prmaznc] turkom jewski O, \'I Kamowie, 22) Galicyjski Bank w Kra-
"Fl"CJe Prcsse", w artykułach , y;step~ych p,ełOl kowie, 23) Gurzyliski Symforjan, 24) Gurzyński 

~!!!!! __ !!!!!"!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~"'!! są pochlVa/ dla generała .Hu~'kl, zdumleDl są Jego Stanisław, 25) Guttman Andrzej i Emilja, 26) 
odwagą , energa I szt~ką.woJennll, Ja~le wykazał, Gurzyńska Stanisława, 27) Gotchilf August, 28) 

Przegląd polityczny. doszedłszy do tak śWietnych rezultatow. Gniazdowski Maks IV Kaliszu, 29) Dóbrocki Frsn-
Według w!adomoścl nadeszły~h ~ Konstant y- ciszel, ksiądz w Janisze\lie kolskiego powiatu, 30) 

Korpus jenerała Hurko wysunął już swoje nopola Porta ro~trząsa~a ostatUl,eml dUlam~ wa- Dchnel Helena, 51) Dercog Marja, 32) Jclińska 
przednie straże na prawem skrzydle d do trak-I ru~kl zawleszema broOl, SzczegolDle eoerglczny Maria, 33) Ejchborn bankier W Wrocławiu, 34) 
tu Sofiu-łcutymau, a kawalerja .. jego zniszczyła opor napotkał warunek dotyc~'1cy ~pus~czellla Z~bierzyńska Aniela, 35) Zagurski łgoncy i Mą
most na Iskrze, Z r~szt'l arm]1 le~:, HUI'ko po- ł tWierdz bulgal'sklch przez załoo~ tUleck~, sam rjanM w Kaliszu n Hindemita, 36) Kronenberg 
sunfjł si~ wielką drogą bhzk,o SOIJI, g~y lewe I nawet Reuf-basza.ze wszystklcll .. tur~~klCh ~y- Leopold bankier w Warszawie, 37) ,Kowalcze,;,
skrzydło ruszyło ku duhllle rzeKI ToVolOlCy, ż~- ,gOltarzy najbardZiej skłonuy do zawal Cia pO,koJu, ska Marja, 38) Kotuchowsk; we WSI Brud~ymu 
by przeszkodzić obwarowaniu si~ w Petryszewie : uzoaJe ~eu warunek ~a UJemothwy do, spełUl~ula, tUl'ekskiego powiatu, 39) Kozłowscy, 40) Koste
turków, którzy ust~pują ku południOWI z wąwo- : ~areszcle Porta OŚWiadczyła, It ~PUŚ~1 Erzelu!D' ra Jan, 41) Kuglak Jan i Józefa na Chmielniku 
zów bałkańsldch oraz )Jewno i ze Z/atycy, Tak ; leś". to b~d~l~ kOOleeznem dla oSIą,gUJecla zawle- pod Kaliszem, 42) Kunowski Alltoni, 43) Kilano
wi~c już w dniu Nowego Roku korpus Jenerała ' szeOJB broD!, "wicz Antoni W Kaliszu, 44,) KowalelVski Franci
Burko zajmował przeważną cz~ść liuji ZłatycB- ~ Generał Hurko telegrafUje z Taszklsena pod szek w Łodzi, 45) Kulman Marjanna w KaliszII, 
Sof ja, a nawet silne, oddziały , ,były już dalej.o dat'l 21 grud Dla (2 st}"~zllla) o ~orąecJ rozpra- , 46) Krzytanowski A, w Poznaniu, 47) Konecka 
jaką mil~ na po/udOJe od tej !I0JI, K\Cdy IV dnIU wie pod BugarolVo powIedzyoddzIałem generała l Juljanna, 48) Lenartowska Gitla, 49) Łoncka 
3l gruduia jenerał Hurko zdobył na drodze do iWeljaminowa zło~onym z 5 bataljonów l-ej bry: Marja, 50) LudlViczak KatarzynIl, 51) Malinow
Sofji pozycj~ Tasz~esen l tym spos~be!n przeciął ; gady 31:ej piechotn~j dywizji przy 6 działaC,h l ska W" 52) Masłowska Antonina, 53) Mniewski.. _ 
kOJllunik8cj~ mi~dzy tureckleJll stanowIskleIn w prze- ' kankazkleJ kozackiej brygady, a turkalDl W licz- Witold W Rusowie, 54) Machowska Balbina w Ka
smyku Arabkouak i miastew, turcy w sam ~~- ! bie 12 taborów (bataljonów) z jazdą i 8 działa- liszu, 55) Mellerowicz Agnieszka, 56) Masłowski 
wy Rok cofnęli Się z gór ku Petryszewu, mleJ- ' mi, któny wyszli z pod Sofji. SlVietna ta roz- Rajmund w Warszawie, 57) Masłowski Wincenty, 
scolVośei pototunej o jakie 20 wiorst , od Dolnych I prawa dokonaD~ została przez gen, Weljaminowa 58) Molinari Eliz8 w Kaliszu, 59) Macińska Ma
Kamadi, u wnijścia do doliny topolnJCklej , WOJ_ ! jego siłami, bez żadnych posiłltólV, Straty obh- adalena, 60) MazuI'owski Ludwik, 61) Małkie
ska jen, Hurki posuwa/y s i~ dwiema. r,óżnemi czają IV przybliżeuiu na 200 poległych i ranio- ~icz Wawrzeniec, 62) Michalski Stauisław, 63) 
drogami, kawalerja gwardji drogą bardZiej połu- ! nych, Natansohn S, i synowie w Warszawie, 64) Na
dniową. Jednocześnie oddział stojący w Etro: I O oddziale gen. Daudewila, który miał obejść pieraiski Franciszek, 65) Nieszkowski IV Popowie 
polu wyruszył ku Czelopei, żeby pl'zed torkalllI : SZ8ndol'nik lll'zez Babią,-Gór~ donoszą, it IV nocy turekskiego Powiatu, 66) Nowiccy, 67) Nejman 
dotl'zeć do Petryszewa, odciąć ich od Tupolnicy ' z 16 (28) na 17 (29) grudnia oddział ten ci~żk" Juljanna, 68) Pawlicka Weronika. 69) Pieterkie-
i ode~~hu~ć ,ku !cbttm8nowi" Od ~ej ostatniej ! stoczyć muslał walkę z groźną, śDie~ycą, i wichrem wicz Norb~rt, 70) Popławska Antonina w Kali
pOZYCJI garDlzon SofJI ]e~t dZiś odCJety I IV da:! olbrzymim przy 15 stopniach mrozu na Babiej, szu, 71) Piotrowska Józeb, 72) PychalVski MI
nym razie mOZe tylko rejterować ku zachodOWI r Górze, na wysokości 5600 stóp, przyczem zacho- chał w Kaliszu, 73) Rawicz A, i spółka w WlIr
lub kn południo zachodowi, żeby albo dotl'zeć do I rowało i poodmrażało członki do 800 nitszych szawie, 74) Reppban Wilhelm we wsi Zbiersku, 
doliny Marycy 110 manowcach, albo d,ostać Sl~ n,a stopni i 10 oficerów a 53 nitszych stopni zmar- 75) Repphan Augnst w Kaliszu, 76) Ritter L, 
kOlei salonicką, Lecz sel'bowlC ,takze me zasplą zło na śmierć, w Warszawie, 77) Rajewska Katarzyna, 78) Raj-
pewno spl'awy, Bardzo być 0I07.e, I.Z glowna ar- ska Antonina w Kaliszu, 79) Rzuchowski Teofil 
ruja turecka w SofJi, 20-25,000, JUż to m18sto - w Kaliszu, 80) Sadowski j spółka" Wrocławiu, 
opuściła, zostawiws"y w niem tylko załog~ z 5 STAOJA METEOROLOGICZNA W KALISZU. 81) Schlcsiscbe Banllverein w Wrocławiu, 82) 
do lO tysi~cy. Zadaniem Sulcjmaua llIe l~st Godzina 8 rano, Stpiczyński Antoni, 83) Sobański Michał, 84) Smo-
obrona SO~Ji, lecz organizowaaie armji w AdrJa- 1 1 I" I I rawińska Łucja w Kaliszu, 85) Sławiński Tade-
nopolu. J(·Zcli Scfja z wielkim garnizonem za- ~.'~ ~'S ~] !: i 'c. USZ. 86) Stanczukowska Emilja, 87) Sławińska 
trzyma przez pewito czas jcnerah Hurko lln za :~ b S I • n ~ go ~:;: ,~ ~ ~ Agnieszka, 88) Stefnńska Wiktorja, 89) Sikorski 
chodzie, to już i tak Sulejman wygra cokolwiek :ol", 0:;: "':ol ;;: .... p Wincenty, 90) Skrencki Antoni, 91) Smorawińska. 
Da czasie_ ----- I ~ "I 8 Aniela, 92) Tarnowski stolarz na Tyńcu pod Ka-

Korespondent "Daily Tel." IV Stambule miał '"" 1 Sr.dniej temperat' l + 1' 1753,5 N '" o E OD" liszem, 93) Tomaszewska Ludwika, 94) Teclow 
ciekawlI )"ozmow~ z wielkim wezyrem. Ten osta- ,~~ói.~~~:o,y -g ~,~ ~~ j ~ Berta na Czaszkach u Cicheckiego, 95) Fibich 
tni mówił mu o warunkach pokoju eo nastepuje: ~ Hygrometr 82 'k ~ g '" A.malja, 96) Ohytl'zyński Jakób, 97) Hend Karolina 
"Turcja zgodzi si~, zeby Batum był portem wol- I ""~ i Frydrych, 98J Hofrichter Albertyna, 99) Chmie-
nym i żeby Rossja korzystała tam z przywilejów I I S d .. t t I U 5' 17535 1 "'I ' I 8 lewska Au~usta, 100) Całowska Wiktorja, 101) Cie-
jaknajrozleglejsz)'ch, Swoboda 2eglugi po Dar X> p~~k~~eJro=;pern, : 3,2 ' I's ~e' .. ~ chanowiez Jndwiga,102) Czajczyliska Apolonja,103) 
danellach obchodzi wi~cej Anglj~ niż Turcj~; ~ Rót n;c. 2,7 il:~.<: -E ~ Szelou~ek Faustyna, 104,) Szelontek Kamilla; 105) 
szkOdziłoby to bowi~m najżywotniejsz)'m intere- Hygrometr 78'/, ~I :: ~;: Jastrzembowski Tomasz, 106) Jannszek E, w Swi-
80m Wielkiej Brytanji, gdyby flota wojenna ros w, Eh ... , dnicy, 107) Jastrzembski Gracjan \'I Kaliszn, 
syjska mogła swobodnie wpływać na Bosfor. Tur- Ze nowy termin do sprawdzenia wierzytelności 
cji mniej to SZl10dzi, choć szkodzi tak~e, Czar- O ł . naznaczony został od 2/14 do 17/29 stycznia 1878 r. 
nej'Górze mOinaby zl'obić jakieś u~t~pstwa, ale g O S Z e n l a , W terminie wytej oznaczonym wymienieni wie-
Serbji zadnych, Uznanie niepodległości rurnuli rzyciele osobiście, lub przez pełnomocników co-
skiej trzeba oddać pod sąd europejski, a na Bul T h'k I . dziennie od godziny 10 do 2 z południa z wy-
garję można tylko rozcią~ nilć program konferen- ec Dl esny, jlltkiem świllt stawać mogą, w kantorze b: Domu 
eji stambulskich,', były nadleśny lasów rZl\dowyeh, obrał sobie za- handlowego w Kaliszn przy nlicy Józefiny M 563 

Na przyjęciu nOIVOrOCZOem, król Wiktor Ema- mieszkanie we wsi Dzigorzew, wiorst 2 od mia- egzystuj~cym i ZA kwitem IV-IIO S~dziego komis
nuel rzekł do dejlutowanych, iż horyzont jest sta Sieradza i zajmuje si~ urz~d zeniem lasów pry· sarza udzielanym, dowody swych należności, do 
uchmurzony i dlatego zgoda jest bardzo potrze- watnych, 553-8,3 sprawdzetlia takowych przedstawiać. 
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Skutki niniejszego ogłoszenia wskazane sąl Zawiauamiam Szanowną Publiczność miasta 1---- Panienki uc~~s~cz~jll.ce Da pensje, lub 
" 512 i 513 art. kod. band. które mówią. Kalisza i okohc, że z dOlem 20 grudUla (! sty- lI,...... pragnące kształCie Się prywatnie, znajdlł 

Art. 512. O wyroku oznaczającym nowy ter- cznia) rozpoczynam 3-ci i ostatui IV tym sezonie fi ui2ej podpisanej pomieszczenie, troskliwą opie-

~e~~~!~::;:~~l ~~d~;p~%;:ifi~:[~~a~!~:a~~~S d; 4 l QKnJI k~As N' nńW t& ~ t~J~~~i:i:~;:::;;}a~~~~ii~o~o:'~f~·~~~I~i:. j~Zl~:~l~ 
%oacz)'ć b~dzie, w~gl~dem wierzycieli niestawają- ~ 1.J~ lJ l lJU ~ lU. Baszewsluł, 
cych, tyle co doręczenie, a mianowicie syndyk6w 6 3-2 Kalisz, ulica Warszawska NI'. 62. 

~~t·;~~;~r~~e.nie b~dzie mogło być z tego powo- 8 A L O N o. W y te H. Mam honor donieśĆ szano;-nym obywatelo~ ziem-
Art. 513. W razie niestawienia się i ni e zarę- Zapisy do takowego przyjmuję najdalej do la skim, iż mam na sprzedaż 

czenia na rzetelność w terminie przez wyrok stycznia. Dom Drejerowej, ulica Sukiennicza. siewnik unIwersalny Robilarda 
oznaczonym niestawający nie będą należeli do na- 1-3-3 B. Szczepankiewicz. z fabry~i Cegielskiego za umiarkowaną cene. 
stąpić mających rozdzieleń. ObeJr!,ec go można w d?mu p. Weigta naprzeciw 

W k.żdym razie środek eoppozycji srużyć im Polslne~o Hotelu u Jalwba Wartskiego. 558.3-3 
będzie aż do ostatniego ro zdzielenia pieni~dzy MaO'azyn Mód i Towa,'ów Gtawatnvch 
włącznie, lecz niestawający chociażby nawet byli o l. J Sanlli petersburskie 
wierzycielami niewiauomymi, nie będą, mogli ni- zagranicznych , eleganckie, mało używane z wszelkiemi przyho-
czego domagać się z rozdzideń ju~ dokonanych, JANA THONNES W WarszaWIe rami ~ą każdego czasu do sprzedania. Bliższ~ 
które co do nich poczytane będą za nieodwołalne,. wiadomość pOlVziąść moina w kantorze hotelu 
8 w których utracą całkowity udzial, jakiegoby egzystujący od 183~ r?ku Berlińskiego w Kaliszu. 559-3-3 
domagać się mogli. przy uliCy SenatorskIe] N, 496, 

Kulisz d. 4/16 paździel'Oik a 1877 r. poleca szanownym damom, oprócz wszellliego 1'0-

483-25-20 Grod_iecki, ::_yr!ski, Wize. dzaju m,aterji Da sukuie: jedwabnyCh wełnianych 
I aksamlt6w, tak2e ho~aty assortymcnt kOIl-

Potrzeboy jest 

UCZEŃ 
bil fekcjl tlalnsldej, dopełnialli na kn2dy se- do mojego zakładu t1a'Ukar8kiego IU-16,000 ru lOD Dajś wieższymi modelami paryzldemi. Tym toga'aacznego z świadectwem ukończonych 

ktoby mial do wypożyczenia na pierwszy numer sposobem PI'Bcownia jest w możności zadowolnić 3-ch "lass gimnazjalnych. W. Ilinr1emilli. 
hipoteki dóbr ziemskich, zechce, dla bliższego po- każde ż~danie, tak CO do sukien, jak i pod wzgl~
rozumienia zgłosić się do mui~, dom p. Fritsehe dem strojów, a to podług wiary i wybranych fa Z wolnej r~ki jest do spl'zedania 

M 382. Poś rodnictwo osób trzecich zastrzegam . sonów. 
3 lU. Grąbczewskl adwokat. Przyjmują sie również obstalu~ki na '''ypl'a-

"'y ,,,eselne, tak w wałym jak l naJwl~kszym POSESJA--
Wvprzedaz'. zakresie, które si~ wykouywają w przeCiągu 48 Wiadomość u właściciela dOillU No 131 przy ulicy 

J godzin. 523-12- 6 Piekarskiej z frontu, IV Kuliszu. 

H. A. GOLD8TEIN 
w Kaliszu, Rynek M 13, 

ma zaszczyt zawiadomić Bzan. publiczność, że wy
przedaje ró~ne .towary łokciowe za polow~ celly 
dawnej wartości. 554·3 3 ICI II 
Niniejszem mam zaszczyt powiadomić szanownych 
mieszkańców Iniasta TIU'ku I okolicy, 
i~ od Nowego Roku 1878 otwiel'am 2-klassową 

Rwal, w cenie rs. 3 za sto sztuk i inne g~tunki IV rÓ't nych cenach fabryki Illiilldel et ~. 
poleca 

SZKOŁĘ ŻEŃSKĄ 
SKŁAD CYGAR HA WA~SKICH I WSZELKICH WYROBOW TABACZNYCH 

pod firmą 

z upowa~nienia władzy edukacyjnej, do której 
przyjmować b~dę pensjonarki. 

Kalinowski i Przepiórkowski 
IV Hotelu EuropejSkim 

5-3·2 Bronisława lUuŚkle",lcz. w '" a l' s z a '" I e. 521-6-4 

~ Księgarnia, ll'later.iały piśmienne, Czytelnia, Ekspedyc.ia pism per.iodycznych. ~ I 
~ r---------------------------------------------------------------~--~--------I ~ 
~ Podpisani mają honor uwiadolpić Szanowną Publiczność miasta Kalisza i okolicy, że do firmy księgarni J. Fin~erhnt w Kaliszu, ~ 
._ na rogu ulic Wrocławskioj i S go StRlIistawa, przy kamiennym moście, pl'zystąpil juko spólnik Jakób Lubelski, a zatem 
<:;> firma ta odt~d pi sać się będzie ~ 

.~ I I łJfrl I L11f'li I I l) I~r ~& ~ ~ 1»9 IN!~ I j l· • U8' 11~ 1. i 
~ Pl'zy tej sposobności nadmieniamy, że przy księgarni tej otwieramy tak~e ~ 

~ ZNACZNY SKŁAD OLEJODRUKOw, lun ZLOCONfcn I Z\vYCZAJNfClI ~ 
~ = 
~ oraz = 
~ Wielki skład Obić papierowych z naj znaczniej szych fa- ~ 

bryk krajowych, francuzkich, włoskich i niemieckich. ~ 
Staraniem naszem będzi~ t.allleml cenami, gllSto"'llylll doborem oraz )'zctelllą i punktualną obsłu;-ą 5: 

zaskarbić sobie zaufllnie S.anowoej PubliczIlości. Z czew polecają si~ łaskawym Jej IVzglcdom i palDltci =-
'3-3-2 Kalisz w Styczniu 1878 r. 

J, Fingerhut i J. Lubelski. ~ 
..... 
~ 

(Jq 

;; 
? Wielki wybór OIejodruków, Ram złoconych, baroque i zwyczajnych. 

Poszukuje s i~ miejsca 

rządcy domu lub kas&jera 
w jakiem zakładzie fabrycznym lub przemy sło- ~D N I E 
wym. Interesan t posiada języki: polski, francu , - _ _ __ 
ki i uiemiecki. W razie 1ądani. może być zlo- , . 
żona kaucja około 1000 rs. Wiadomość w Kali -, 8 .tyezma Wtorek 

B H d t b "· . . 9 " :-Sl'od<L 
BZU U p. . Immer IV ys ry UCjl paplerosow 10 " Czwa l'lek 
IV rynku M 12, 8 

n,alentlal'z aSh'onolulczńY Ilall8kl. 
--- -,- - - -

I Słońca, I .~nia I ~ . J(8t flz y c~ 

I

I g~Y8IhÓ:"II . g'?,a"Ih6~n.I-;I"lgo::. J

I 

P;~YbIYl~li~ ~~.e;lUdDl'II _ g~U C;IO~n. 
H I 7 r. 4 Uw. 1 50 O l U I 9 I 39 "'1 
8 (; 4 8 8 2 O 19 , d ' 10 I 40 " 
8 6 4 g I 8 3 O 20 I we me O p6łnocy 

RedaKtor, Teodor Esse. - W drukarni Wydawcy, W. Hiudemitha. - Za pOZWOleniem cenzury miejscowej rzqdowej. 
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